
Cena numeru mk. 100.000.
Rok XV.Nr. 12. Wtorek 15 stycznia 1924 roku,

CENY OGŁOSZEŃ:
Za wiersz milimetrowy przed tekstem 

na I-ej stronie 12 groszy polskich, na 
lll-ej 8 groszy, na IV, V, Vl-ej 5 gro­
szy. Drobne ogłoszenia po 3—4 gro­
szy za wyraz. Najmniej 40 groszy. 
Tłustym drukiem podwójnie. Zagra­
niczne 100 proc, drożej.

Ceny ogłoszeń pcdane w złotych 
polskich będą obliczane podług kursu 
złotego franca, płatne w marnach pol­
skich po kursie z dnia poprzedzają­
cego zapłatę. _

W numerach świątecznych i nie­
dzielnych ceny o 25 proc, droższe.

Za terminowy druk ogłoszeń admi­
nistracja nie odpowiada.

Każda nowa podwyżka obowiązuje 
już wszystkie przyjęte ogłoszenia do 
zmiany cen bez uprzedniego zawia­
domienia. „ ——

REDAKCJA: Piłsudskiego 4, Telefon 64.
ADMINISTRACJA: Dęblińska 1, Tel. 73.

Będzin, Mataciowsklejo 7. || Dąbrowa, SolilJsWejo 8, tal. 73. || Katowice, Szopena 4.

Adres dla listów i depesz: 
,ISKRA“, Sosnowiec.

Prenumerata wynosi:

Konto czekowe P. K. O. Nr. 61553.

W Zagłębiu po za Sosnowcem, Bę­
dzinem I Dąbrową: mk. 1.900.000

Z przesyłką pocztową: 
mk 2.000.000 miesięcznie.

Zagranicą mk. 3.200.000.

I Ml DI MDffl 
opatrzona św. Sakramentami zmarła dn. 12 sty­

cznia 1924 roku, przeżywszy lat 72.
Wyprowadzenie zwłok z mieszkania przy ul. 3 ma­

ja nr. 16 do kościoła parafjalnego w Dąbrowie nastąpi 
w poniedziałek Jn. 14 b. m. o godz. 4 po południu.

Nabożeństwo żałobne odbędzie się we wtorek og. 9 
rano, poczem nastąpi odprowadzenie zwIok na cmentarz 
miejscowy. 163

RODZINA.

fiDD A DI A DUZI maszynyBonnitiiiHi,silniki 
UDnADlAlin.1 naftowe, Inzyarae. ele­
ktryczne i narzędzia i zayasów iimawi (nmnorantiU) znajfluiace sis 
w Warszawie i Aleksandrowie Kujawskim sprzedaje 

.DEMAT", — Warszawa, ul. Królewska 23. 
Szczegóły patrz: „D"tM(iaiL“ Zeszyt specjalny Nr. 5-ty 

Termin składania ofert do 6 lutego 1924 r.

Posiadamy znów większy zapas

MASZYN GÓRNICZYCH
i możemy po korzystnych cenach i na dogodnych warun­
kach dostarczyć natychmiast ze składu w Katowicach 

kołowroty słojowe, kołowroty jedno-, tlwuliel)- 
nowe 1 tarczowo, maszyny dla odstawy linowej Itj. 
do nanedn ścleśnionem powietrzem lub eloktrycza.

Całkowite instalacje żłobów 
potrząsalnych 

poruszanych zapomocą patentów, motorów powietrznych Jako też . 

syecjalnycli elektrycznych maszyn uaneiiflwli. 
WRĘBOWE MASZYNY rÓWUi&Ż 
z napędem Dowietrznym i elektrycznym. 

Wszystko znanych i używanych typów.
Szczegółowe oferty na życzenie.

B-CIA EICKHOFF, Fabryka Maszyn
Telefon 387. KATOWICE. Telefon 387. 

Przedstawicielstwo na Polskę.

MACIEJEWSKI, MAKOWSKI i S-ka 
dawniej Cemus i S-ka SOSNOWIEC.

Zawiadamiam Szanowną Klijentelę, 30—1
iż pierwszorzędny kuśmierz J. GUTSZAJN 

h pracofniu hi lobii Mei i moffioi 
w SOSNOWCU przy ulicy Przejazd nr. 1 

obok ulicy Piłsudskiego!

;ss:

SAMOCHODY 
OSOBOWE, CIĘŻAROWE i OMNIBUSY

. tow. akc. Laurin & Klement 
w Młodym Bolesławiu. (Czechosłowacja).

PRZEDSTAWICIEL NA WOJEWÓDZTWO KIELECKIE

JAN DĄBROWSKI

DOSTAWA SZAJKA. SOLIDNE WYKOANIE.-'

KUPUJEMY ŁUGI
MYDLARSKIE

SHitlw najwylszo mj.
Twist zamadls tańjtt 
„STRES* S|#i HJII1 
fairjka i Slrnmasifcacfl.

m a reforma ruina.
Socjalizm, który głosi o 

sobie, że jest naukowo stwier­
dzoną receptą na wszystkie 
dolegliwości społeczne, w 
chwili, kiedy twierdzenia for­
mułował Karol Marks, a 
więc przed jakiemiś 60—70 
laty, nie nadawał szczegól­
nego znaczenia sprawie rol­
nej. Chłopi mieli tak samo 
zniknąć z powierzchni zie­
mi, jakerzemieślnicy. W-wa­
runkach takich można się 
było nie liczyć ze skazane- 
mi na rychłą zagładę ma­
rzeniami mas rolniczych o 
własnem gospodarstwie.

Okazało się niebawem, że 
i w przemyśle koncentracja 
nie odbywa się całkiem we 
dług Marksa,, w rolnictwie 
zaś drobne gospodarstwa o- 
kazały wielkążywotność. Ma­
rzenia chłopskie o własnem 
gospodarstwie nie traciły by­
najmniej na natężeniu i so­
cjaliści niemieccy dochodzili 
do przekonania, żq, muszą 
te marzenia wprowadzić do 
swego programu, jeśli chcą 
mieć jakieś wpływy na wsi. 
Stąd pochodzą wahania nie­
mieckiej socjalnej demokra­
cji w tej sprawie i sprzecz­
ne uchwały jej zjazdów.
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Poważne przedsięb orstwo 
poszukuj‘e od zaraz zdolnej 

korespondentki 
możliwie z językiem nie­

mieckim.
Zgjoszenin sub. ,T. M.* przyjmuje 

administracja ,Iskry". 176-2

Warszawa, 14 stycznia.

W podobnież kłopotliwem 
położeniu znaleźli się socja-. 
liści nasi. Centralny komi­
tet wykonawczy przygotował 
na kongres, który odbył się 
w Krakowie na początku r. 
b. projekt rezolucji w spra­
wie rolnej. Główką jej pod­
stawą było pozostawienie 
większym właścicielom ziem­
skim 180 hektarów i przeję­
cie całei nadwyżki bez wy­
kupu na rzecz państwowe­
go zapasu gruntowego. Z 
zapasu tego miałyby wpraw­
dzie pozostać bez zmiany 
pewne większe gospodarstwa 
uprzemysłowione, oraz two­
rzyć się kooperatywy rolne, 
główna jednak część zapa­
su podzielona być miała na 
parcele po 5 do 15 hk. (za­
leżne od wartości gleby), 
które mieliby nabywać na 
spłaty bezrolni i małorolni.

Zarówno w prasie socja­
listycznej, jak i na kongresie 
krakowskim wytoczono jed­
nak bardzo poważne argu­
menty przeciw tej rezolucji, 
i to argumenty bardzo róż­
norodne. Przyznać wszyscy 
musieli, że rozparcelowanie 
wielkiej własności jest bar­
dzo dalekie od recepty so­

cjalistycznej na dolegliwości 
społeczne. Ale zwolennicy 
rezolucji głoszą, że wywłasz­
czanie bez wykupu podwa ' 
ża prawo własnośęł wogóle, 
a więc toruje niejako drogę 
oczekiwanej rewolucji spo­
łecznej. Natomiast liczni prze­
ciwnicy dowodzą, źe zwięk­
szenie ilości posiadaczy 
wzmocnić tylko może przy 
wiązanie do własności pry­
watnej i utrudnić powszech­
ne z czasem wywłaszczenie.

Na kongresie Hołówko 
słusznie wskazywał, że pro 
gram rolny P. P. S. jest wła­
ściwie ludowcowy, a nie so­
cjalistyczny, źe nie parcela 
cja, lecz upaństwowienie zie­
mi winno być podstawą re­
formy. Nie kto inny, jak by­
ły prezes ministrów poseł 
Moraczewski podniósł oba­
wę, że proponowąna refor­
ma obniży produkcję rolną,* 
co odczują przedewszystkiem 
miasta, czego wynikiem, jak 
można się domyśleć, było­
by niezadowolenie ludności 
robotniczej. Niektórzy do 
wodzili wprawdzie, że oba­
wy są niesłuszne, bo wbrew 
oczywiście wszelkim teorjom 
Marksa, gospodarstwa mniej 
sze są wydajniejsze. Perl 
uspakajał, źe jeśli obniżenie 
produkcji nastąpi, to tylko 
czasowo. Inni zwracali u- 

. wagę, że żaden chłop nie ,, 
zapłaci grosza nawet za zie­
mię, gdy się dowie, że pań 
stwo dostało ją zadarmo.

Poseł Moraczewski zapro 
ponowa! nawet odesłanie pro­
jektu rezolucji do rady na 
czelnej dla opracowania no 
wego.

Przeciwko temu zaprote­
stowali jednak wszyscy, bio 
rący bezpośredni udział w 
„robocie na wsi“, gdyż od 
rzucenie reformy rolnej zmu 
siłoby agitatorów do uciecz 
ki ze wśi. Ostatecznie kon 
gres uchwalił propozycję Per 
la, stanowiąca nie tyle kom 
promis, co wybieg. Brzmi 
ona: „kongres przyjmuje w 
ogólnym zarysie projekt re- ; 
formy rolnej i poleca związ­
kowi posłów socjalistycznych 
opracować na jego podsta 
wie projekt ustawy“.

Socalistyczny klub par- ■ 
lametarny wybrnie zapewne 
z kłopotu za pomocą jakie­
goś fortelu. W każdym ra-
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z;e ta niby uchwała w spra- Stać ich na agitację, ale 
wie rolnej, podobnie zresztą nie na program polityki re­
do innych uchwał świadczy alnej, o której tak dużo pra- 
o niemocy i bezradnościso ■ wili w Krakowie, 
cjalistów naszych. : -f. Hiasko.

W! mili i Mm
Przedstawiciele sjożvwcó» u p. ministra snarfcu.

Prezes rady ministrów i mini­
ster skarbu, p. Wl. Grabski, przy- 
iął przedstawicieli organizacji spo­
łecznych, mianowicie: posła Gdy- 
ka — od spółdzielni związków 
chrześciańskiei demokracji, sena­
tora Osińskiego — od ludności 
kresowej, posła Zarembę — od 
spółdzielni robotniczych, p. Ru­
dolfa Jabłońskiego — dyfek ora 
towarzystwa aprowizacji miast, 
posła i wiceprezydenta m. st. 
Warszawy, dr. Konrada llsjdego 
— od ludności stolicy, p. Z. Kmi­
tę — od spółdzielni urzędniczych 
i p. dyr. Wyrzutowicza — od 
wydziału zaopat ywania Warsza­
wy. Delegacja złożyła p. preze­
sowi obszerniej umotywowany 
memorjał, ilustrujący fatalne po­
łożenie ludności miast z powodu 
szalejącej orgji drożyzny i wy­
zysku i domagający się od rzą­
du:

1) zwoływania tymczasowej ra­
dy spożywców;

2) zreformowania komisarjatu 
do spraw drożyzny i głównego 
urzędu żywnościowego w Pozna­
niu;

3) wstrzymanie wywozu zboża 
za granicę;

4) utworzenie rządowego za­
pasu zboża dla miast i spół­
dzielni;

5) przyznanie kredytów orga­
nizacjom spożywców przynaj­
mniej w tych ramach, w jakich 
korzysta już przemysł i han­
del;

6) przywrócenie ulgowej tary­
fy kolejowej dla przewozu wę­
gla, sprowadzanego bezpośred­
nio przez spółdzielnie i miasta;

7) zrewidowanie kalkulacji cu­
krowników i przywrócenie ceny 
cukru, która obowiązywała do 
września, t. j. 55 fr. (dziś cukrow­
nicy kalkulują na funty angiel­
skie);

8) ułatwienie spółdzielniom i 
organizacjom miejskim opłaty ak- p 
cyzy od cukru, L j. umożliwienie dzielni.

warszawa, 14 stycznia, 
zapłaty częściowej, w miarę zby­
tu.

Uzasadniając powyższy memor­
jał, delegati zwrótili uwagę pa­
na ministra na to, źe tymczaso­
wa rada spożywców stała się 
fikcją, a komisarjat do walki z 
drożyzną stal się właściwie re­
prezentantem interesów produ­
centów, źe wobec tego do ko­
misariatu walki z drożyzną sp )- 
żywcy nie mają zaufania i współ­
pracę swoją z nim uważają za 
niemożliwą.

Minister Grabski stwierdził, źe 
uznaje konieczność istnienia sta­
łego organu w rządzie, poświę­
conego opiece .nad interesami 
spożywców, źe liczy się z bra­
kiem zaufania do obecnego nad­
zwyczajnego komisarza żywnoś­
ciowego i postara się sprawę tę 
uregulować; musi jednak zna­
leźć odpowiedniego człowieka, 
którego osobiste kwalifikacje i o- 
trzymane ód rządu uprawnienia 
zadowoliłyby^ spożywców. Tym­
czasem rada spożywców będzie 
zwoływana, a opinje jej dla rzą­
du będą miaro fajne.

Co się tyczy wywozu zboża — 
na wstrzymanie tego wywozu, ze 
względów skarbowych, minister 
Grabski zgodzić się nie może, 
uważa natomiast, że w lutym i 
w marcu konjuktury w handlu 
zbożowym zmienią się na ko­
rzyść spożywców. W tym kie­
runku p. minister wyda odpo­
wiednie zarządzenia podatkowe i 
podniesie cło wywozowe od zbo­
ża, aby wpłynąć na zniżkę cen 
ua rynku wewnętrznym.

Dalej p. prezes ministrów zga­
dza się na to, że obecne ceny 
cukru zmniejszają konsuincję 
wewnętrzną ze szkodą dla skar­
bu państwa, ponieważ eksport 
nie przynosi tych korzyści, jakie 
daje sprzedaż wewnętrzna. Jed­
nocześnie p Grabski obiecał wy­
naleźć sposób łatwiejszego zao- 

atrywania w cukier miastispół-

Wieści ważne.
Paryż, 14 1 (PAT).

Dziennik urzędowy ogłasza u- 
stawę o kredytach dla Polski w 
wysokości 400 miljonów franków.

Londyn, 14-1 (PAT).
Na wczorajszem posiedzeniu 

gabinetu angielskiego zdecydo­
wano nie dawać na radjo mowy 
królewskiej, która jak wiadomo 

. będzie wygłoszona 15 stycznia z 
okazji otwarcia parlamentu, gdyż 
zdaniem niektórych ministrów 
mowa tronowa będzie pozbawio­
na charakteru politycznego.

Paryż, 14-1 (PAT).
Deputowany komunistyczny Ca- 

chiu oskarżony został o podbu­
rzanie żołnierzy do nieposłuszeń­
stwa.

Moskwa, 14-1 (PAT).

Odbywa się tutaj 11 konferen­
cja partji komunistycznej. W 
piątek Kamieniew wygłosił refe­
rat, przedstawiający historję dy­
skusji partyjnej, uzasadniającej 
stanowisko centralnego komitetu. 
Po tym referacie uchwalona re­
zolucja konferencji postanawia 
uznać słuszność centralnego ko­
mitetu, wyrażając mu zaufanie i. 
odrzucając wysunięte przez opo­
zycję, na czele której stoi Troc­
ki, zarzuty, jako nieuzasadnione.

Warszawa, 13-i (PAT).
Wczoraj zmarł tutaj ś. p. Win­

centy Rapacki ojciec, artysta dra­
matyczny.

Paryż, 14-1 (PAT).
Agencja Havasa przypomina, 

iż rząd rzeszy zamierza wprowa­
dzić zmiany w statucie banku 
rzeszy, przytem prezydent i wi­
ceprezydent rady nadzorczej ban­
ku mają otrzymać znacznie roz­
legł,ejsze uprawnienia.

Berlin, 14-1 (PAT).
Socjalistyczny „Vorwaerts“ do­

nosi z Moskwy, źe na rozkaz 
komisji mobilizacyjnej rewolu­
cyjnej rady wojennei, nastąpiła 
translokacja wojsk armji czer­
wonej, mianowicie przeniesiono 
wielkie oddziały czerwonej armji 
z dalekiej Azji poprzez Sybir na 
granicę zachodnią. Oprócz tego 
wzmocniono znacznie załogę w 
Moskwie.

Paryż, 14-1 (PAT).

Konferencja ambasadorów od­
była wieczorem posiedzenie. Rów- 

^nież pod przewodnictwem Poin- 
carego odbyło się posiedzenie 
rady gabinetowej.

Paryż, 141 (PAT).
O mowie radykalisty Herrloła 

piszę „Temps“, że Herriot zakon- 
czył mowę w dobitnych słowach, 
w których ognisty patrjotyzm 
znalazł Uznanie nawet na skraj­
nej lewicy. Słowa Herriota i 
przyjęcie, jakiego doznały, po­
winny być nauczką dla wszyst­
kich tych nieprzyjaciół Francji, 
którzy spekulują na przyszłe wy­
bory francuskie.

Paryż, 14-1 (PAT).
Havas donosi z Angory, że 

indyjscy mahometanie postano­
wili wysłać specjalną delegację 
do Angory dla złożenia hołdu 
prezydentowi republiki tureckiej.

Berlin, 14-1 (PAT).
Niemiecki poseł w Brukseli 

przybył dziś do Berlina. Poseł 
francuski przybędzie do Berlina 
we wtorek rano. Nota, doręczo­
na przedstawicielom' niemieckim 
w Paryżu i Brukseli w piątek, 
nadeszła już do Berlina. Publi­
kacja tych not narazie nie nastąpi..

Moskwa, 14 1 (PAT).
Stekłow omawia dziś w „Izwie- 

stji“ próby Holandii, Hiszoanji i 
Francji nawiązania stosunków z 
rządem sowieckim za pośredni­
ctwem państw trzecich. Państwa 
pośredniczące, zdaniem Stek'owa 
mają na oku wyłącznie własne 
cele egoistyczne i opóźniają tylko 
pertraktacje. Głównie Czechosło • 
wacja upatrzona przez prasę fran­
cuską na pośredniczkę, nie na- 
daje się do tej roli, bo nie uzna­
ła ona jeszcze sowietów i niera- 
tyfikowala zawartego z Rosją u- 
kladu handlowego. Zapow<Mź 
Mac Donalda, uznania rządu so­
wietów powinna być przykładem 
pożądanej metody bezpośrednich 
pertraktacji.

Bialogród, 14 1 (PAT).
Po zakończeniu konferencji ma­

łej ententy, wydany został na­
stępujący komunikat urzędowy: 
ostatnie posiedzenie przedstawi- 

»cieli malej ententy odbyło się 
dziś (12-1 1924) o godzinie 10-ej 
w ministerjum spraw zagranicz­
nych. Pasicz, Benesz, Duca i 
Nincicz kontynuowali omawianie 
sprawy pożyczki węgierskiej. Po 
zbadaniu kompletu odnośnych 
protokulów,porozumieli się co do 
decyzji koniecznych do usunięcia 
niektórych jeszcze trudności.

Wiedeń, 14 I (PAT).

Doniesienia londyńskie stwier­
dzają, źe liberali i partja pracy 
są zgodni z tem, że gabinet Bal- 
dwioa powinien ustąpić, jednakże

dotychczas nie jest ustalonem w 
jakiej formie ma się odbyć to 
ustąpienie.

Praga, 14-1 (PAT).
Czeskie biuro prasowe donosi 

z Białogrodu, źe ministrowie 
spra v zagranicznych Czechosło­
wacji, Rumunji, Jugosławji po­
stanowili odbyć następną konfe­
rencję w czerwcu lub lipcu r. b.

Paryż, 14 1 (PAT). ■

Korespondent biąłogrodzki Ma-, 
tina donosi, że rumuński minister1 
spraw zagranicznych Duca, o-' 
świadczył mu, źe w najbliższym, 
czasie rozpoczną się pertraktacje, 
pomiędzy Rumunją i Rosją so­
wiecką w sprawie uznania Rosji. I 
Co do Bułgarji, to mała ententa 
jest solidarna. Żąda ona posza-1 
nowania traktatu zawartego w' 
Neully i obowiązuje Bulgarję u-| 
nikać wypadków granicznych. ■ 
Na dalsze zapytanie oświadczył; 
minister rumuński koresponden-' 
towi, źe aljans francusko-czeski ■ 
nie będzie rozszerzony. Czeski' 
minister Benesz, oświadczył temu,1 
samemu korespondentowi, źe rząd; 
czesko słowacki uzna rząd so­
wietów de facto. W sprawie u-; 
znania de jurę nie może Benesz 
powiedzieć jeszcze nic pewnego.'

Dalej donosi korespondent, że 
nanotyangielskiewsprawie udzie­
lonych państwom małej ententy 
przez Francję kredytów, każde z 
państw odpowie oddzielnie z do­
niesieniem, że kredyty francuskie 
nie przeszkodzą zapłaceniu dłu­
gów w Anglji.

Paryż, 14 I (PAT).
Pisząc o projekcie przeprowa 

dzenia śledztwa w Palastynacie 
przez konsula Wielkiej Brytanji 
w Monachjum, „Petit Parisien" 
zauważa, źe rząd francuski nie­
tylko nie sprzeciwia się przepro­
wadzeniu śledztwa, lecz domaga 
się go mając pewność, że śledź 
two okaże słuszność jego stano­
wiska.

6Londyn, 14 1 (PAT).
Według doniesienia dziennika 

angielskiego, generał Ludendorf 
oskarżył dyktatora bawarskiego 
v. Kahra o kradzież pieniędzy, 
której Kahr miał się dopuścić 
przy konfiskacie listów Łuden 
dorfa.

Rzym, 14-1 (PAT).
Dzienniki włoskie stwierdzają 

źe komunikat wydany w Belgra­
dzie po konferencji państw ma­
lej ententy wywarł korzystne wra­
żenie w kołach dyplomatycznych.

426.

« — Aniela... — powtórzył Van- 
dame z westchnieniem, podczas 
gdy jego oczy zapełniły się łzami,

— Tak, Aniela... równie j a k 
ja... jak wszyscy, którzy sądziliś­
my, żeś umarł.

— Wiem o tem... — rzekł Van- 
dame...— spisano nawet akt mo­
jej śmierci... Przed tygodniem do­
piero błąd ów spotrzeżono... Lecz 
mniejsza z tem... Nie o mnie tu 
chodzi... Mów mi... mów siostro 
o Anieli...

— Wyobraź sobie, źe byłam 
pogrążoną w rozpaczy — mówi­
ła zakonnica. Wołałam: Bóg nas 
opuścili Ach! było to bluźnier- 
stwem, a w każdym razie co 
najmniej myślą występną, ponie­
waż teraz gdym cię odnalazła, 
Aniela ocaloną zostanie!...

— Ocaloną?
— Tak... dzięki tobie. Ona za­

wdzięczać ci będzie swoje zba­
wienie... swe życie... swe szczę­
ście! Tak wątpić otem, skoro ży­
jącym cię odnalazłam?,- gdy Bóg 

spotkać mi ciebie po zwolił... Ach 1 
jak widoczną tu Jego dobrotliwa 
r ę k al

— Aniela kocha mnie zawsze?
— Czy ona cię kochą... j a k 

możesz pytać o to? Sądzisz więc, 
źe ona należy do tych płochych 
kobiet, które dziś oddawszy ko­
mu swe serce, nazaiutrz je od­
bierają? Pomyśl, ile to biedne 
dziewczę wycierpieć musiało... 
W ciągu dni pięciu ma zaślubić 
Arnolda Desvignesl...

— Mówisz więc, siostro, źe 
ona mnie kocha, a zaślubia tego 
człowieka — zawołał oficer 
z oburzeniem.

— Mogłaś się oprzeć nalega­
niom ojca, będąc przekonaną, źe 
ty nie żyjesz? Ja sama namawia­
łam ją do tego posłuszeństwa. 
Dziś jednak rzeczy się zmieniły. 
Nie będzie 2oną tego nędznika, 
kłórego zdemaskujemy. Posłuchaj 
co zaszło...

Tu siostra Marja odpowiedzia­
ła w krótkości szczęgóły, znane 
czytelnikom, to jest wypadki za­
szłe w Molnoue, oraz cel jej po­
dróży z MarSylji do Tulonu.

— Ach! mazs słuszność sio­
stro... — zawołał Vandame z wy­
buchem gniewu, skoro skończyła 

opowiadanie. — Nie można do­
puścić aby to dziewczę zostało 
żoną takiego łotra, który mógł 
popełnić zbrodni bez liczby! Po­
trzeba nam koniecznie odnaleść 
prawdziwego Arnolda Dasvignes 
i zdemaskować złodzieja, który 
ukradł jego nazwisko!

— Żalem twoja obecność ku­
zynie, jest niezbędną w Paryżu 
— mówiła zakonnica — niezbę­
dną, jako spadkobiercy Edmun­
da Beraud, jako prokuratora 
Anieli kochającej cię tyle! Sądząc, 
żeś umarł, chciała być posłuszną 
ojcowskiej woli. Dowiedziawszy 
się, źe żyjesz, znajdzie siłę do 
oporu. Moźesz-źe jechać wraz 
ze mną?

— Mogę., Otrzymałem dziś 
rano urlop, jako rekonwalescent, 
ua sześć miesięcy. Każę zawizo- 
wać mój wyjazd do Paryża. Czy 
nie będzie zapóźno wyjechać ju­
tro zrana?

— Nie; właśnie na sam czas 
przyjedżiemy. A teraz wytłómacz 
mi proszę dlaczego w Ministe­
rjum wojny zapisano clę j a k o 
zmarłego?

— Pomyłka była tego przy­
czyną. Wylądowawszy tu, zapa- 
dlem na epidemję cholery. Ko­

rzystając z wolnego czasu, prze­
chadzałem się pu mieście, ocze­
kując na rozkaz wyjazdu. Pioru­
nujący. atak cholery wywrócił 
mnie na trotuarze. Podniósłszy 
mnie leżącego bez przytomności, 
zaniesiono do ambulansu, jaki 
municypąlność dla chorych -zbu­
dować kazała. Na Ióżku tuż Obok 
mnie, leżał porucznik artyleryj w 
mym wieku, który zapadł na tęż 
samą chorobę na godzinę prze- 
demną. Nieznany w garnizonie 
miasta cudzoziemiec, nie posia­
dający francuzkiego języka, roz­
mówić z nikim się nie mógł. W 
chwili nierndu i następnego za­
mętu. infirmerzy pomięszali jego 
ubranie z mojem. Mundur, nale­
żący do mnie, zawieszono nad 
jego łóżkiem. Gdy umarł, prze­
patrzono jego odzienie, w którein 
odnaleziono moje osobiste papie­
ry i otóż moje nazwisko zapisa­
no w akcie jego śmierci. Rzecz 
naturalną, nie mogłem reklamo­
wać przeciw pomyłce, o której 
nie wiedziałem, że nastąpiła, bę­
dąc ciężko chorym. Ocalony z 
cholary, zapadłszy na gorączkę 
tyfoidalną, przez dwa tygodnie 
walczyłem pomiędzy życiem a 
śmiercią. Po upływie miesiąca za­

ledwie począłem wchodzić w pe- 
rjod rekonwalescencji, a wtedy 
posłyszawszy o nadanem sobie 
nazwisku, do którego nie miałem 
prawa, ponieważ ono należało do 
zmarłego porucznika, dowiedzia 
łem s i ę dopiero o pomyłce, a 
zareklamowawszy, odzyskałem ma 
własną osobistość.

— Ach! gdyby Opatrznośś nie 
była mnie zaprowadziła do Mar­
sylii —- zawołała siostra Mana 
— wierzonoby w śmierć twoją 
w Melnoue, dokąd powrócisz te­
raz jako prawy spadkobierca.

— Tak dią uregulowania stra­
sznego rachunku ze wspólnikiem 
mojego wuja!...

— Ale... — dodała nagle za­
konnica, drżąc cala — przypo­
minam sobie...Ow nędznik ma w 
swem ręku, prawo twojego ży­
cia i śmierci!

d. c. o.

0
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Praga, 14-1 (PAT).
„Narodni Listy* donoszą, że 

ponowne śledztwo' w sprawie 
Nikolowa zabójcy b. ministra 
bułgarskiego Daskałowa zostało 
powierzone Ruantowi. Równo­
cześnie wdrożone zostało śledz­
two na drodze dyplomatycznej.

Praga, 14-1 (PAT).

Mlnlsterjum przemysłu czyni 
przygotowania do zawarcia osta­
tecznego traktatu handlowego z 
Grecją.

Berlin, 14-1 (PAT).
Z Hamburga donoszą, iż wy­

darzyły się tam poważne rozru­
chy. Partja komunistyczna urzą­
dziła uroczystość ku uczczeniu 
pamięci Liebknechta. Uroczy­
stość odbyła się przy pomniku 
komunistycznym na cmentarzu. 
Przemawiał komunista Urban, 
który stoi w podejrzeniu, źe kie­
rował rozruchami jakie zdarzyły 
się w Hamburgu w listopadzie 
roku ubiegłego. Gdy opuścił 
cmentarz, policja aresztowała go 
i uczestnicy uroczystośsi rzucili 
się na policję, która zmuszona 
była użyć broni palnej. Jeden z 
komunistów został zabity dwuch 
jest ciężko rannych.

Paryż, 14-1 (PAT).

Dziś przed poludn em o go­
dzinie 11-ej komisja rzeczoznaw­
ców finansowych odbędzie swo­
je pierwsze posiedzenie. Praw­
dopodobnie komisja obradować 
będzie także po południu. Ponie­
waż rzeczoznawcy amerykańscy 
chcą przyspieszyć tok rokowań, 
komitet komisji odbędzie codzien­
nie dwa posiedzenia.

Paryż, 14-1 (PAT).
Policja paryska wydaliła wczo­

raj dz ewięciu obcokrajowców, 
siedmiu rosjan i dwóch greków, 
którzy na giełdzie paryskiej upra­
wiali spekulację frankami fran­
cuskimi.

Sztokholm, 14-1 (PAT).
Parlament szwedzki otwarty 

został wczoraj uroczyście przez 
króla. W mowie tronowej król 
wyraził nadzieję, iż bezpartyjna 
i bezinteresowna, służąca tylko 
pokojowi i zaufaniu pomiędzy 
narodami, polityka szwedzka, wy­
da jak najlepsze owoce. Odnoś­
nie do polityki wewnętrznej kra­
ju, konieczne jest podniesienie 
oszczędności w budżecie pań­
stwowym i wspieranie rolnictwa 
przez udzielenie kredytów. Wśród 
zapowiedzianych projektów ustaw, 
uważana jest w mowie tronowej 
jako najważniejsza ustawa o u- 
regulowańiu aprowizacji kraju. 
Przewodniczący obu izb poru­
szyli w swoich przemówieniach 
krótko groźne gospodarcze i po­
lityczne położenie światowe. Za­
znaczyć należy, źe budżet szwedz­
ki zamykający się w sumie 650 
miljonów koron wykazuje zmniej- 
szeuie wydatków o 90 miljonów 
koron w stosunku do roku po­
przedniego. Mowa tronowa nie 
zapowiada nowych podatków.

Paryż, 14-1 (PAT).
„Petit Parisien* donosi, iż a- 

merykańscy rzeczoznawcy finan­
sowi,generał Dawes i Owen Young 
badali w ostatnich dniach akta 
o niemieckim budżecie, o poło­
żeniu gospodarczem i o finanso- 
wem Niemiec oraz o bilansie 
banku rzeszy i banku rentowego. 
Przy badaniu obecny był także 
oficjalny obserwator amerykański 
w komisji odszkodowań, Logan. 
Wczoraj rzeczoznawcy obrado­
wali z przybyłymi do Paryża an- 
gielskiemi rzeczoznawcami.

Wiedeń, 14-1 (PAT). 
„Neue Freie Presse* donosi z

Rzymu, że doniesidnie belgradz- _
kie o zawarciu porozumienia Nowe zarobki piekarzy. Po 
włosko - jugosłowiańskiego jest mocnicy piekarscy na G. bląsku 
sensacją dnia. Korespondent pi- uzyskali 7o proc, podwyżkę swych

sma otrzymał ze strony miarodaj­
nej informacje, źe wiadomość po­
wyższa jest istotnie prawdziwa, 
źe jednak nie można jeszcze mó­
wić o fakcie dokonanym.

Katowice# 14 I (PAT).
Donoszą ze Śląska Opolskiego, 

iż wskutek obecnego położenia 
straikowego oraz wskutek zmiany 
wzg ędnie przedłużenia czasu 
pracy, ruch komunikacyjny zo­
stał znacznie ograniczony.

Paryż, 141 (PAT).
Przybyli- tu włoscy rzeczoznaw­

cy finansowi, którzy mają repre­
zentować Włochy w komisji rze­
czoznawców.

Paryż, 14 1 (PAT).

„Temps* donosi, że konferen­
cja ambasadorów rozpatrzy noty 
niemieckie w sprawie wojskowejZE ŚLĄSKA.

Płacenie podatku mujątko- 
wego. Urzędy podatkowe w Ka­
towicach i innych miejscowoś­
ciach woiew śląskiego rozpoczę­
ły już szacowanie majątków i in- 
kasso na poczet podatku mająt­
kowego. Podegające podatkowi 
majątki winnly zjawiającym się 
urzędnikom, zaopatrzonym w od­
powiednie legitymacje, udzielić 
wszystkich żądanych informacji 
o wysokości i rodzaju swego 
majątku pod grozą kary nie niż­
szej od lo franków zł. najpóź­
niej do 31 stycznia r.b. Każdy 
temu podatkowi podlegający mu­
si złożjć deklarację podatkową.

Zjazd niemców wojew. ślą­
skiego w Katowicach. W nie­
dzielę 13 b. m. odbył się w Ka­
towicach niemiecki zjazd partyjny, 
na który przybyli przedstawiciele 
z wszystkich większych i śred­
nich miejscowości województwa 
śląskiego. Ostatni zjazd niemiecki 
na Śląsku odbyt się niedawno, 
bo w grudniu. Nowy zjazd miał 
na celu wybór zarządu i wysłu­
chanie referatów poselskich o sy­
tuacji politycznej. Do nowego za­
rządu partji niemieckiej wybrano 
ponownie prof. Dohrmanna jako 
i przewodniczącego, pastora Kiehra 
z Katowic jako 11 przewodniczą­
cego i in. Poseł na sejm, Rozu­
mek, wygłosił dłuższy referat o 
położeniu parlamentarnem w War­
szawie starając się dowieść, że 
wszystkie dotychczasowe rządy 
wzgl. gabinety polskie nieuwzględ- 
niły żądań niemieckich i że dla­
tego niemcy pozostawać muszą 
w opozycji do każdorazowego 
rządu polskiego, m. in. także do 
obecnego rządu Grabskiego, któ­
remu nie rokuie długiego bytu. 
Po nim przemawiał sen. Meyer z 
Król. Huty, niesłusznie zarzucając 
kołom miarodajnym, jakoby usi­
łowano skrócić lub wogóle znieść 
autonomję województwa śląskie­
go. Na rządzie polskim nie po­
zostawił ani suchej nitki: „Dla­
czegóż to w Polsce nie dzieje się 
lepiej—pytał—dlaczego nie po­
stępuje się naprzód? Wszak kraj 
ten bogaty jest we wszystko, Pol­
ska nie przegrała żadnej wojny, 
nie ma żadnych długów wojen­
nych!* Niemiec oczywiście przy­
chodzi do wniosku, że winien 
temu „militaryzm polski*, mimo, 
że skądinąd był takim wielbicie­
lem militaryzmu, ale pruskiego.

Na zjeździe nawoływano wre­
szcie do solidaryzacjt wszystkich 
niemców, celem wspólnej walki 
o równouprawnienie w Polsce. 
Przewodniczący zamknął zjazd 
wezwaniem do ożywionej agitacji 

kontroli w Niemczech na jednem 
z następnych posiedzeń.

Paryż. 14-1 (PAT).
Wczoraj rozpoczął się tu ty­

dzień obrony kresów zachodnich. 
Na wiecach po przemówieniu li­
cznych działaczy uchwalono od­
powiednie^ rezolucje.

Zamysły „Wywiania".
Podobno w związku ze spra­

wą kandydatury marsz. Piłsud­
skiego na szefa sztabu general­
nego, wylania się możliwość 
zmiany stanowiska lewicy, w 
pierwszym rzędzie „Wyzwolenia* 
wobec gabinetu p. Grabskiego.

Mówią, że wyzwolenie wydaw 
tych dniach odezwę, w której 
scharakteryzuje gabinet Grab­
skiego, jako skłaniający się ku 
prawicy i wysunie hasło rozwią­
zania obecnego sejmu i zarzą­
dzenia nowych wyborów.

zarobków i otrz mali obecnie 
według starszeństwa i stopnia 
(1, 11. Ili i IV czel dnik) od
3ot555,ooo do 23,447ooo mk. 
tygodniowo. Za wiKt i mieszka­
nie oalicza się 13,ooo,ooo tygor 
dniowo. W wielkich przedsię­
biorstwach, gdzie nie otrzymuje 
się wiktu, dolicza się. 15 procent 
do powyższych poborów.

Urzędnik defraudant. Pe­
wien urzędnik, zaiętv na dworcu 
kol. w Katowicach przy sprzeda­
ży biletów, spizeniewierzył kasę 
dzienną w wysokości 1 i pól mi 
ljaroa mk. Dochodzenie policyj­
ne w toku.

56 tys mieszkańców w Ka­
tów cach. W dniu 1 stycznia 
) 923 r. Katowice liczyły 51752 
mieszkańców, w dniu 1 stycznia 
r. 1924 natomiast 5 o76 mieszk., 
co mimo braku mieszkań ozna- 
cże przypływ 4324 osób.

Proces o zaburzenia straj­
kowe. Podczas ostatniego straj­
ku na . j. Śląsku w oaździerniku 
r. z. oprócz innych ekscesów 
m. i. rozbrojono w Giszowcu pod 
Katowicami dwuch urzędników^ 
policyjnych. Za to odpowiadało 
obecnie przed katowicką izbą 
karną 17 robotników, z pośród 
których sześciu skazano na kary 
więzienne po 6 miesięcy. Trzem 
z nich, jako młodocianym, tym­
czasowo termin wykonania kary 
odroczono.

Wystawa latawca bezmo- 
torowego. Pierwszy tego ro­
dzaju latawiec, wybudowany w 
Polsce, który porusza się bez 
motoru, wystawiony będzie w 
Katowicach dzisiaj, 15 we wto­
rek, w sali powstańców przy ul. 
Plebiscytowej od 8 ej rano do 
9-ej wieczorem.

Lekarz-dentysta
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BADANIA MIKROSKOPOWE
Przyjmuje od 10 i pół do 12 

i 4 i pól do 6 i pół wieczore 
w niedzielę i święta od 10- 

popołudniu.
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BRONISŁAW WNUK
ztnarł śmiercią tragiczną w Toruniu dnia 6 stycz- | 

nia 1924 roku, przeżywszy lat 25.
O czem zawiadamiają krewnych, kolegów i znajo- L- 

mych zmarłego, — nieutuleni w żalu

156 Rodzice, siostry, bracia I narzeczona.

JAN GUFFANTI
długoletni urzędnik Huty Bankowej zmarł nagie 23 li 
stopada 1923 r. w Monza (Włochy), przeżywszy lat 44.

Wyprowadzenie zwłok z Monza do grobu familijnego 
w Olgiate Comasco nastąpiło 27 listopada 1923 r.

O czem zawiadamia 123

UiciBc, siostry szwagier, mcziri i ntm.TELEGRAMY.
(Przez telefon.)

Spisek monarchistyczny.
Warszawa, 14 stycznia.

(Tel. wł. „Iskry*.) W ubiegłą 
sobotę i niedzielę policja poli­
tyczna dokonała w Warszawie 
licznych aresztowań wśród człon­
ków organizacji pogotowia pa­
triotów polskich (P.PP.). Między 
innymi aresztowano prezesa tej 
organizacji — Jana Pękosławskie- 
go, pułk. Gorczyńskiego, znane­
go organizatora legionów pol­
skich przy armji rosyjskiej w cza­
sie wojny światowej, Józefa Leś­
niewskiego, byłego kapitana Ol­
gierda Ąlichalskiego, właściciela 
fabryki Władysława Gryczkę o- 
raz studentów: Faryńskiego, Ła­
dę, Kociołka i Splawę-Neumana.

Aresztowań dokonano, ponie­
waż policja polityczna stwierdzi­
ła, źe organizacja pogotowia pa­
triotów polstich przygotowuje za­
mach stanu, mający na celu o- 
balenie obecnego ustroju repu­

Groźna sytuacja w Palatynacie.
Berlin, 14 stycznia.

(Tel. wł. Iskry). Biskup Pa- 
latynatu zabronił duchowieństwu 
katolickiemu udziału w pogrzebie 
zamordowanych separatystów. W 
związku z ostatnim zamachem w 
całym kraju pauuje silne wzbu­

Zakłady ostrowieckie.
... „ „ .. . . miono w zakładach ostrowieckieWarszawa, 14 stycznia. wlelkle plece Wskutek teg0

W ostatnich dniach urucho- skało pracę 300 bezrobotnych.

Straszna katastrofa kolejowa.
Lwów, 14 stycznia.

Pomiędzy Rudnią Poczajow- 
ską a Michalówką zderzyły się 
dwa pociągi. Skutki zderzenia 
były straszne; 14 pasażerów za­
bitych, 3o rannych. Uszkodzeniu

Prasa francuska o min. Zamoyskim.
Paryż, 14 stycznia.

(P.A.T.) „Le Journal* wyraża 
zadowolenie z powodu powoła­
nia posła Zamoyskiego na sta­
nowisko ministra spraw zagra- 
■t cznych. Podnosząc znaczenie 
wyboru Zamoyskiego „Le Jour­
nal* stwierdza, że Zamoyski, bę­

blikańskiego i wprowadzenie mo 
narchji..

Spiskowcy zbierali się w pod­
ziemiach kościoła W. W. Świę­
tych na Grzybowie, gdzie skła­
dali przysięgę, do wykonania 
której zobowiązywali się pod gro­
zą kary śmierci,

O tern, jak daleko posunięte 
były już przygotowania do do­
konania przewrotu, świadczy fakt, 
źe wyznaczono już nawet przy­
szłego komendanta Warszawy w 
osobie generała rezerwy Galiń­
skiego.

Z pomiędzy aresztowanych 
zwolniono dziś z więzienia puk 
Gorczyńskiego, z powodu cho­
roby.

Śledztwo, otoczone głęboką ta­
jemnicą, prowadzi prokur. RuJ- 
nicki.

Po ukończeniu dochodzeń wy­
dany zostanie oficjalny komuni­
kat 

rzenie, co skłoniło rządy an­
gielski i włoski do wydelegowa 
nia swych konsulów w Mona 
chjum do Palatynatu, celem do­
kładnego zorientowania sięwrze 
czywistyin stanie rzeczy.

uległy dwa parowozy i 4 wago 
ny. Ze Lwowa wysłano poetą?’ 
ratowniczy. Powodem katastrefy 
było fałszywe nastawienie zwr 
tnicy.

dąc bardzo cenionym przedsta 
wicielem Polski w Paryżu, jest 
zupełnie au courant polityki frati 
cuskiej, i zdoła niezwłocznie roz 
prószyć niektóre uprzedzenie 
niepokój, po ogłoszeniu wlad<> 
mości o sojuszu francusko - c; e 
chosłowackim.



Z rady ministrów.
Warszawa, 14 stycznia.

(Tel. wł. „Iskry") Na dzisiej­
si m posiedzeniu rady ministrów 

tanie rozstrzygnięty szereg 
' law aktualnych, a przedewszyst- 
ein sprawa podziału agend b. 

i nisteijum zdrowia publicznego 
lomiędzy ministerja pracy i opie- 

spoleczuej i spraw wewuętrz- 
ycn. W kwestji tej specjalna 

• dKomisja, powołana w swoim 
zasie przez radę ministrów, wy- 
iacowaia wniosek, według któ- 
. go ’/4 wydziałów b. minister- 
uńi zorowia publicznego przy­
uczone być mają do ministerjum 
tacy, w któretn utworzouy zo- 
-tanie drugi specjalny podsekre-

tarjat stanu dla spraw zdrowot­
nych.

* * *
Wieczorem zebrała się rada 

ministrów na nauzwyczajnem po­
siedzeniu, 'ba którym załatwiono 
następujące sprawy: kwestję po- 
dzia.u min sterjum zdrowia mię­
dzy mtnisteijum pracy i minister- 
jmu spraw wewnętrznych, sprawę 
utworzenia generalnej dyrekcji 
poczt i telegrafów przy minister­
jum handlu. Następnie rada mi­
nistrów uchwaliła rozporządzenie 
o ustalaniu wartości franka zło­
tego, służącego za miernik opłat 
kolejowych. Na mocy tego roz­
porządzenia kurs franka będzie 
ustaiony dwa razy w miesiącu.

Ograniczenie emigracji do Ameryki
Waszyngton, 14 stycznia.

(Tel. wł. „Iskry"). W izbie de- 
reprentantów złożony został wńio 
sek, domagający się ograniczenia

dalszej immlgracji do Ameryki. 
Uchwalenie tego wniosku oznacza 
loby bardzo znaczne zmniejszenie 
t zw. kwoty emigracyjnej.
—- t

Dewaluacja franka francuskiego, 
uważane są powszechnie za nie­
dostateczne. Część prasy doma­
ga się wręcz masowego 
wysiedlenia cudzoziemców i 
zajmujących się handlem walutami.

Paryż, 14 stycznia.
(Tel. wł. „Iskry"). Cala prasa 

paryska zajmuje się sprawę dal­
szej dewaluacji franka. Przed­
sięwzięte przez rząd zarządzenia

Posady i prace.
Zaofiarowane 4 grosze za wyraz. | 

Aptekarski p^nocnik luo uczeń z 
** ukończoną praktyką potrzebny.t\ 
dżin apteka Kwieciema. 177-2 
Potrzebny turman .(kawaler) obezna­

ny z robotami polnemi, warunki 
całkowite utrzymanie z dopłatą 15-20 
miljonami mkp. miesięcznie. Zgła­
szać siy W. fanota Czeladź nr. 71 
ul. Milewska . 173-2

Żałobne uroczystości.
Warszawa, 14 stycznia.

(Tel. wł. iskry). Dziś w ko­
ściele Sw. Krzyża odoyło się u- 
uiczyste nabożeństwo żałobne za 
pokój duszy śp. ks. Lutosław­

skiego. Dziś również przed po­
łudniem odprowadzono z kapli­
cy kojcioia Piotra i Pawła na 
Koszykach na cmentarz zwłoki 
śp. posła Kryńskiego.

Stosunek małej ententy do Rosji.
Praga, 14 stycznia.

(P.A.T.) Czeskie biuro praso­
we donosi z Bialogrodu w spra­
wie wytycznych, na jakie zasad­
niczo zgodziła się konferencja 
małej ententy w kwestji rosyj­
skiej, że na podstawie auten­
tycznych informacji można usta­
lić następujące owa punkty: rzą­
dy małej ententy zgodne są w 
tern, ze należy odczekać, jakie 
stanowisko w tej spraw.e zajmą 
jeszcze Anglja i Włochy. Rządy 
malej ententy zarezerwowały so­
bie kompletną wolność działania,

aby stosownie do nowych wa­
runków i sytuacji zająć własne 
stanowisko. Rumunj% kontynuo­
wać będzie dotychczasowe per­
traktacje z Rosją, ponieważ ma 
z Rosją do uregulowania kilka 
specjalnych spraw. Wszelkie po­
głoski o różnicach zdań pomię­
dzy członkami malej ententy i 
czionkami rządu jugosłowiańskie­
go, szczególnie pomiędzy pre­
zesem ministrów Pasiczem i resz­
tą gabinetu, pozbawione są wszel­
kiej podstaw.

Pogoda na dziś.
Dość pogodnie, rano mglisto, 

silniejszy mróz, wiatry lokalne.

Giełda.
WALUTY.

Warszawa, 14 stycznia.
Dolary — 9.800.U0U.
Funty —42.o00.000.
Franki franc. — 456.000 
Korony czes. — 288 000.
Bony 11 S. A. — 1,600.000. 
Korony aust — 138.
Liry włoskie — 436.000
Franki szwajc. — 1.716.000 

Frank walor, na 15.1 — l,89o,ooo 
„ „ „ 16.1 — l,9oo,ooo

• GIEŁDA 4DANSKA.
(W guldenach gdańskich)

Dolary — 5,9o
1 mil. mk. polskich — 0,60

AKCJE
(w tys. marek polskich). 

(Ceduła giełdy warszawskiej z dn.
14.1.1924).

Bank Handl. i Frzem. 3.700.
„ Handi. 17.5oo.
„ Powsz. Kredyt. 55o.
„ Zachodni 8.500.
„ Zjcdn. Ziem. Pol. 3.000.
„ Zw. Sp. Zarobk. 23.O00.

Puls 1.900.
Czersk 3.500.
Norblin 4.950 (1); 7.0oo.
Rudzki 7.700 (1); 9.500.
Firiey 2.000.
Fitzner 35.000.
Liloop 3.60o.
Poiski Lloyd 75o.
Chodorow 35.0oo.
Cukier 19.250.
Ostrowieckie 47.000.
Parowozy 3 500.
Węgiel 24.500 (1), 25.000 (2);

28.500 (4); 28.500. *
Zieleniewski 67.500.
Pocisk 6.700
Starachowice 18.000. «
Polska Nafta 2.8O0.
Nobel 7.450.
Spirytus 14.250.
Ursus 5.375. ’
borkow ski 3.300.
Jabikowscy 825.
Żegluga 800.
Elektr. 8.0u0.
Kabel’ 4 500.
Klucze 5.100.
Suchedniów 10.250.
Skory 370.
Haberousch 17.000.
Siła i bwiatło 2.450.
Tkanina 450.

Poszukuje się gospodyni inteligent­
nej z referencjami powaźuemi. do 

zajęcia się Uucunią domem i-dziećmi 
Wiadomość w Iskrze. 181-1

Potrzebna inteligentna panienka 
do 3-letniej uźiewczynki i po­

mocy w gospodarstwie. Wiado­
mość, Sosnowiec Małachowskiego 
lii, Jakób Gitier. . lód

| roszuaiwane 3 grusze za wyraz. |

Oyły kieruwnik kanceiarji wojskowej 
(izrael) poszukuje jakiejkolwiek 

posaay biurowej. Łaszawe zgłoszenia 
do aam. „iskry" dla „byłego kierow­
nika”. 46-1
Rj|<ody buchalter, maturzysta z Aka- 

uemją Hanulową < praktyką/ po­
szukuje po.auy. Zgtoszema „z.aoiuy, 
energiczny” „iskra” będzm. lal-2 
Dwie nieligeume pan.enki znające, 

szycie i iiait poszukują zajęcia w 
cuaratterze zarząuża.ua uo.uem u pote 
dyńczej osooy wm.ejscuiub na wyjazd 
ouzara'. Łassawe zgłoszenia do adm 
iskry dla „oieroty” I7u-1
snteligeuiua panna poszukuje posady 
4 w sklepie spożywczym luo rzeźni- 
czeni. - loó-u
bz ^respondent samodzielny, piszący 
** bregie na maszyn.e z duoryińi 
swiaueciwami, poszukuje posady. 
Zgłoszenia uu „isary” będzrn puu 
„Korespondent*. 149

Lokale.
4 grusze za wyraz

a awaier, solidny poszukuje pokoju 
“ z utrzymauieni, w siuumieścm w 
cnrzesćjauskiiu uoum. Łaskawe zgło­
szenia proszę uausyłac uo „isury” 
pod „ó. K.“ 12o-2
Za odstąpienie pokoju umeblowa­

nego mo nie możliwe w śród 
liuesuu uam wysoki czynsz luo lekcje 
gry iuitepjanu. Wiau. w aum. „iskry".
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Sytuacja w Łodzi.
Łódź, 14 stycznia.

We wszystkich fabrykach 
związku włókienniczego dokona­
no dz.siaj zaległych wypłat, które 
odbyły się normalnie 
i spokojnie. Natomiast w fabry­
kach metalowych strajk się roz­

szerzył. Związki klasowe w po­
rozumieniu ze związk.em chrze- 
ścjańskich robotników oraz n.p.r. 
postanowiły zwrócić się o in­
terwencję do ministrów: pracy 
i przemysłu i handlu.

Stan zasiewów.
Warszawa, 14 stycznia.

(Tel. wł. „Iskry"). Główna ko­
misja statystyczna opracowała da­
ne o stanie zasiewów w grudniu 
1923 r. Komisja stwierdziła, że 
warunki atmosferyczne były dla

ozimin korzystne. Według stopni 
klasyfikacyjnych stan zasiewów 
przeustawją się jak następuje: 
pszenica 3.9; żyto 3.9, jęczmień 
3.3, t. zn. ze stan zasiewów jesl 
lepszy niż średni

Sprawa przewiezienia zwłok Henryka Sienkiewicza.
Warszawą, 14 stycznia.

(Tel. wł. „Iskry"). Dowiaduje­
my się, że od rządu szwajcarskie­
go nadeszło już pozwolenie eks­
humacji zwłok Henryka Sienkie­

wicza z kaplicy w kościele w 
Vevey, gdzie dotychczas spoczy­
wały. Koszta ekshumacji rząd 
szwajcarski obliczy! na 200 fran­
ków szwajcarskich.

Zgoda wlosko-jugosłowiańska.
Rzym, 14 stycznia.

(Tel. wł. Iskry). Włoskie mi­
ii.sterjum spraw zagranicznych ko- 
ii uuikuje, że pomiędzy Wiocha- 
nii a Jugosławją doszro do zu- 
i einego porozumienia w dotych- 
zas spornej sprawie miasta Kje-

ki z obwodem. Teren tego mia­
sta wraz z przyległosciami zo­
stanie podzielony pomiędzy oba 
państwa. W sprawie tej w 
najbliższym czasie zostanie za- 
wafty przez iząuy włoski i ju­
gosłowiański specjalny traktat.

Kongres angielskich związków 
zawodowych.

Londyn, 14 stycznia.
(Teł. wł. Iskry). Dziś otwarto 

tu kuugres wszystkich angielskich 
związków zawodowych robotni­
czych. Ubrady kongresu ze wzgię- 
uu na rolę, jaką odgrywa obec- 

.e w polityce angielskiej parija

1
pracy, budzi powszechne zainte­
resowanie w kołach politycznych. 
Na kongrede , obecnym zostanie 
również rozstrzygnięta sprawa e- 
wentualnego strajku kolejarzy 
angielskich.

Szkoła tańców
W SOSNOWCU.

Przyjmuje zapisy na kursa tańców, w poniedziałki i czwart­
ki od godzmy 6-ej do’ godz. 8 wieczorem, przy ul. Piłsudskiego 3. 
Kursa rozpoczną się dnia 21 stycznia 1924 r.

3790-3 Z poważaniem
e, Prof. K. WRZESZCZ.

ta ..■■■ ...———.— . . .. . <;.£
koło Fabrykantów wód gazowo-owocowych na Województwo Kiele­
ckie podaję do wiadomości, źe dn. 20 stycznia odbędzie się zebranie 
o godz. 2 po pot. w lokalu Szafirsteina ul. Fizejazd nr. 1. Jedno­
cześnie podaję się do wiadomości ziż dniem dzrsie.sźym zmuszeni je­

steśmy podwyższyć ceny na wyroby nasze, a m.anowicie:
Ceny hurtowe 

160000 
140.(160 

2UO 000 Szkl*wody 60 uuo 
2ud uuo 
24J.090 
250.000

Lemoniada sztuczna — 
Butelka czy siej gazowej— 
1 kilo wody w balonie — 
Syion 8/10 —
Syion 10/ł0 —
butelka na cukrze —

mk

KUPIMY
NOWE LUB UZ1WANE:

1 siodio angielskie i 2 kul- 
lia.rz treaziami.

Piśmienne oieny należy fckiadać:

Teł umim-TriwjsisH 
„s i i u u r m ńESMwi 

4o 3

FA8RYKA AR&ATJR 

przyjmie pierwszego 

MODELARZA 
fiiiiiSZAdłiia Zdfibwiiione 

Zgłaszać się: 
SOśauWiłu, Aiefa 5.

3

Ceny detaliczne
200 000
180.000

25 .0J0 
3UO.O00 
3v0 UUO

| uroiiBe ugiuszeaia.

Kupno i sprzeuaż.

o^pizedam otomany kozetki muteiuce. 
° wAiuw.ee, ui. i\u.>ąyt|a lu otiCyna 
il piętru. 120—1
y <,oy sztuczne, nawet połamane w 
" z.oto supujis 'specjalista p.acąo 
najwyższe ctuy.Kunjau ihourzejowsza 
nr. o. 3o»z-10
w przedam piekarnię, wiad. w adm. 
° „issiy*. Io9-z
Aparat lotograficzny Erneman 9x12 
** óo sprieuania. Wrauom. w aum. 
.■skry*. io7 • jj
„ przeuam maszynę parową o sile 

lu HF. ruię buriot-iiuwą i senouy 
żelazne i-Ogou z-ytma a. 162-2 
l^urtepjuii uzaruy w bardzu dobrym 
4 stanie, waz para żelaznych 
z wiuokaini sprzeuam lewarowa u 
m. a. loZ .

K o i n e. 
4 grosze za wyraz. I

I.apicer przyjmuje wszelkie roboty 
w zakres tapicerstwa wchodzące 

l.oiiątaja lu otiujua u p. 132-1 
<^prewu solowego uuzielam stawiam 

g.os również giy lunepiauuwej 
cosriuwiec, AoKątaja H a. oteiaowa.

93-1
y kapitałem kilku miljardow mkp. 
" i współpracą przystąpię .do so-
nunego lutcicsu. Uicity uo redakcji 
„■Skry” bosuuwieć pou ^Handlowiec".

. 13o-l
Dnia 12 stycznia przybiąkał się pies 

uuzy Orouzowy., łapy i nos biaie. 
uuebrac można za zwruiem kosztow. 
i’ugou ulica urucnowa la HOwas.

161

I
,y»azur rawei zguou ks.ążeczkę 
*»• wojskową wyu. przez F. K. u. 
sosnowiec. 1U5-1
ijzee-aj Fiotr zgubił książeczkę woj- 

skuwą wyu. przez F. K3U. bę- 
uzin i karlę ueuiooinzacji. Łaskawy 
zua.azca raczy zwrocie uo filji „iskry"' 
będzm. na-i
y ak ozlama zgubit kartę odroczenia 

wyd. przez F. K. U. aosnowiec 
ldd-1 

ę?arna Kazimierz zgubił dowou oso- 
Oisty wyu. przez mag. m. Finczo- 

«a. 134-z
jj.nkus-Zejlig Ajzenberg zguou kartę 
* udi czenia wyuaiią pi zez F n. o 
ous.iowiec. Łaskawy znalazca raczy 
zwrociC uu tilji „>s<kry” w oędzime. 

147-z 
rjwik Marcin zgubił książeczkę woj- 

sa-jwą wydaną przez r«\u cę- 
uzui, uuwuu usouisiy z loiograiją. 
ł-as.awy zufl;azca raczy zwrocie uó 
mji „is»ry" u^uziu, i4o-2
(pnudziak Ł.ubeujusz zgubił uaitę po- 

uytu wyu. pizez kop. „Hr.neuaru" 
> uuŁumcnty wujSkuwe „yd. przez 
4d pp. w nowme. 17y-i
jjzwiuski |ozci zgubił książeczkę 
*-* wojskową wyd. przez F.rv.U. tsę- 

e^ianisiaw Sadziejewski zguou ssią- 
zaę karbiUuwą Wyd. przez kup. 

„tir. Kenaru*. ioz
« uuia jozef zgubił kontramarkę 

wyu. pr*ez kop. „Hr. Kenara”. 
153

A liioiii Dubicki zćubił tymczasowe 
** zaświadczeniu wuoiiizacji wyd. 
przez z-*, k. u. Uustyn. jó4

Zgubione dokumenty.
3 głusze za wyraz.

• eoaktor W. Monsictski. Wydawca. A21? i-wj DrTtirshe i *\7yji.y.ius.; . . .. • J. 4. Jęołhusa i

zarz%25c4%2585u%25c5%25bca.ua
wAiuw.ee
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Zycie gospodarcze.
Usunięcie trudności w prze­

myśle węglowym. Jak się do­
wiadujemy, kryzys w przemyśle 
węglowym, pozostający w związ­
ku z projektowaną redukcją za- 
mów.teń węglowych przez pol­
skie kolejnictwo zastał pomyślnie 
zażegnany. Na skutek przedło­
żonych przez radę zjadu prze­
mysłowców górniczych sprawo* 
z.dań o groźnej sytuacji w prze­
myśle węg owym, ministerjum 
kolei żelaznych otrzymało w tych 
dniach z ministerjum skarbu 
większe dotacje, które pozwolą 
uregulować należytości z kopal­
niami.

W ten sposób kopalnie uzy­
skają możność terminowego u- 
regulowania zaliczek robotniczych 
i uniknięcia starć, które zwła­
szcza w Zagłębiu naszem na tem 
tle już się daty we znaki.

Sfery przemysłowe o ustą­
pieniu ministra Darowskiego. 
vV sferach przemysłowych wia­
domość o ew. ustąpieniu p. Da- 
rowskiego ze stanowiska mini­
stra pracy wywołała konsternacię 
Twierdzą mianowicie, że odbiło - 
oy się to ujemnie na tak umie- 
ętnem dotychczas łagodzeniu za 

targów w przemyśle, zwłaszcza, 
że p. min. Darowski cieszy się 
według tej op.njt poważnym au­
torytetem wśród robotników.

O wjazd do Polski dla za­
granicznych robotników, izba 
przemystowo-handlowa w Kra­
kowie zwróciła się do ministe- 
rium przemysłu i handlu z me­
moriałem w sprawie zezwalania 
zagranicznym robotnikom facho­
wym, względnie urzędnikom na 
wjazd dó Eolski.

Sprawę tę popiera centralny 
związek w Warszawie, uważając 
poruszoną przez izbę krakowską 
sprawę za bardzo doniosłą dla 
naszej wytwórczości, zwłaszcza 
w dziedzinach, które dopiero się 
rozwijają.

Produkcja jedwabiu sztu­
cznego w Polsce. W Polsce 
rozwija się produkcja jedwabiu 
sztucznego, czyniąc postępy nie­
tylko pod względem ilości, lecz 
również pod względem jakości 
towaru. Tomaszowska fabryka 
sztucznego jedwabiu produkuje 
rocznie 360,000 klg. jedwabiu 
kollodjonowego i 80,000 klg. wi­
skozowego, zatrudniając przeszło 
4,000 robotników.

Pozatem powstaje w Polsce 
nowa fabryka sztucznego jedwa­
biu wiskozowego. Do niedawna 
sprowadzano surowiec do wyro­
bu jedwabiu wiskozowego z za­
granicy, obecnie jednak fabryka 
celulozy we Włocławku produku­
je odpowiedni gatunek celulozy, 
nadającej się do wyrobu sztucz­
nego jedwabiu wiskozowego.

Termin rozpoczęcia prac 
banku emisyjnego. W mini­
sterjum skarbu panuje pogląd, iż 
kreowanie banku emisyjnego jest 
w obecnej chwili naglącą ko­
niecznością. Druga połowa lutego 
jest wymieniana, jako realny 
termin rozpoczęcia prac emisyj­
nych banku.

Zapas walut oraz złota będzie 
w danej chwili zupeinie wystar­
czający, techniczne zaś przygo­
towania do emisji dobiegają 
końca.

Wieści z województwa.
Uprowadzenie nieboszczy- zabili i obrabowali w dn. 15 -go 

ha. Eod wsią Węgrzynowem, grudnia r. z. niejakiego Szaję 
gm. Słupia, pow. wioszczowskie- Berka Szpiglera, mieszkańca mia- 
go niewiadomi na razie sprawcy steczka Żarnowca.

W sprawie obniżenia cen 
węgla o 5 pr. Pod przewod­
nictwem nadzwyczajnego komi­
sarza do zwalczania drożyzny 
odbyła się w Warszawie konfe­
rencja z przedstawicielami prze­
mysłu węglowego w sprawie cen 
na węgiel. Obecni na posiedze­
niu przedstawiciele rady zjazdu 
przemysłowców węglowych usto­
sunkowali się przychylnie do 
propozycji wyrażonej przez nadz­
wyczaj «go komisarza do zwal­
czania drożyzny w sprawie obni­
żenia cen węgla przynajmniej o 
5 proc., zastrzegli jednak, że o- 
stateczna decyzja należy do rady 
zjazdu.

O decyzji w powyższej spra­
wie rada zjazdu powiadomi piś­
miennie nadzw. komisarza do 
zwalczania drożyzny w końcu 
tego tygodnia.

Nasz handel z Japonją. Po 
zawarciu traktatu handlowego z 
Polską, japończycy wykazują co­
raz to konuretniejsze zaintereso­
wanie się kwestją handlu z Pol­
ską. To też w statystykach han­
dlowych japońskich Polska zaj­
muje wśród 17 europejskich 
państw 1<) miejsce, wyprzedzając 
Czechosłowację i Austrję. Zaś 
pierwszy kwartał 1923 r, wyka­
zuje 300 600 yen obrotu (impor­
tu) z Polski.

Należy zaznaczyć przytem, źe 
import nasz obejmował wyłącz­
nie niemal wyroby włókiennicze 
(przędzę wełnianą). Import w 
drugim kwartale obejmował już 
drzewo, cement, sól i maszyny.

W sprawie zwaloryzowa­
nych zaliczek podatkowych. 
Jak się dowiadujemy ministerjum 
skarbu ma w najbliższych dniach 
wydać rozporządzenie o zalicz­
kach 'zwaloryzowanych przed ter­
minem płatności podatków. We­
dług projektu rozporządzenia te­
go centralna kasa państwowa, 
wszystkie kasy skarbowe i spe­
cjalnie upoważnione do tego in­
stytucje państwowe będą przyj­
mować wymienione zaliczki i 
wydawać bony podatkowe war­
tości po 5, 10, 25 i 100 fran­
ków złotych.

Wobec tej wartości wypuszcza­
nych bonów, zaliczki będą przyj­
mowane w kwotach dzielących 
się przez 5.

Ograniczenie nowych emi 
sji akcji. Ministerium skarbu 
postanowiło na pewien czas 
przejściowy ograniczyć wypusz­
czane nowych emisji akcji w 
spółkach akcyjnych.

Nowe emisje akcji pochłaniają 
ilości gotówki, znajdu ącej się u 
osób prywatnych, na rzecz spó­
łek akcyjnych.

W czasach normalnych takie 
spożytkowanie gotówki prywatnej 
na cele towarzystw akcyjnych 
jest zjawiskiem zwykłem i pożą- 
danem.

Ale obecny okres finansowy 
nie jest okresem normalnym, po­
nieważ skarb państwa potrzebuje 
całej gotówki obywateli na wła­
sne cele kredytowe.

Publiczność zatem, poszukują­
ca akcji, będzie miała do czy­
nienia jedynie z dotychczasowym 
materjaiem akcyjnym, bardzo 
nieznacznie powiększonym, co 
musi z kolei wpłynąć na zwyżkę 
kursu pnpierów dywidendowych, 
znajdujących się w obiegu.

Do czasu zejścia na miejsce 
zbrodni lekarza i sędziego śled­
czego, zwłoki zabitego Szpiglera 
zabezpieczono, a do pilnowania 
ich postawiono stróża.

Ale, nazajutrz w południe, do, 
miejsca, gdzie leżał trup, zjecha­
ło furmankami wielkie mnóstwo 
żydów (krewnych nieboszczyka), 
i mimo protestu stróża pilnują­
cego zwłok, zabrali ciało na wóz 
i tiwief|j je w niewiadomym kie­
runku

Po długich dopiero poszuki­
waniach. udało się policji wło- 
szczowskiej odnaleść zwłoki 
Szpiglera, na cmentarzu żydo­
wskim w Żarnowcu powiatu 
Olkuskiego

Naturalnie, ta zabawa w cho­
wanego. miała na celu uniknięcie 
sekcji zwłok, a w rezultacie prze­
sądy żydowskie utrudniły pro­
wadzenie śledztwa i wykrycie 
sprawców zabójstwa.

Winni porwania i ukrycia 
zwłok pociągnięci zostalldo odpo­
wiedzialności kamei.

Wystawa malarzy krako­
wskich. Ruchliwy zarząd to­
warzystwa miłośników sztuki 
sprowadza do Kielc ruchomą wy­
stawę malarzy krakowskich. znaj­
dującą się obecnie w Częstocho­
wie i obejmującą dzieła Wyczół­
kowskiego, Tetmajera i wielu in­
nych m-strzów palety i pędzla. 
Wystawę tę zorganizował specjal­
ny komitet

„Gwarectwo świętokrzy 
skie“. Pod firmą'powyższą za­
rejestrowano w sądzie okręgo­
wym kieleckim spótKę z siedzibą 
w Kielcach. Spółka ta będzie pro 
wadziła wszelkie przedsiębiorstwa 
górnicze oraz przeróbkę mine­
rałów. Kapitał w loo udziałach, 
wynosi na razie 5.ooo.ooo marek. 
Akt zeznano 16 li-ca przed no­
tariuszem Janem Raykowskim w 
Sosnowcu.

Początki rezultatów droży­
zny i zastoju fabrycznego 
W zesz.ym tygodniu rozpatrywa­
no w sądzie pokoju w Radomiu 
sprawę Karną trzech robotników^ 
rezultatem czego było zasadzenie 
ich na kaję po 2 tygod. aresztu.

Na zapytanie sędziego, czy za­
dowoleni są z wyroku, odpowie­
dzieli, że nie, ponieważ myśleli, 
że dostaną chociaż po 2 miesią­
ce, a sąd zasądził ich tylko na 2 
tygodnie.

Co oni później będą robić? py­
ta „Słowo Radomskie".

Redukcja w sądzie. W zwią­
zku z przeprowadzoną redukcją 
urzędów i urzędników, krążą po­
głoski w Kielcach o zamierzonej 
również redukcji sędziów śled­
czych, okręgowych i prokuratorów.

Pogłoskami temi zaniepokojo­
no opinję publiczną, która mnie­
ma, źe wobec nawału pracy sę­
dziów i prokuratorów, i a k ró­
wnież wobec konieczności szyb­
kiego wymiaru sprawiedliwości, 
najmnieisza nawet redukcja li­
czby sędziów i prokuratorów ode­
zwie się bardzo niekorzystnie na 
i tak już powoinem tempie do­
chodzeń, śledztw i wydawania 
wyroków.

Dekoracja. Wojewoda kiele­
cki, p. Bilski, w sobotę ubiegła 
udekorował cały szereg odzna­
czonych osób w Radomiu. Deko­
racji tej p. wojewoda dopełnił w 
dyrekci kolejowej i w seminarjum 
żeńskiem.

J celowość inslytncji”.
Czytamy w „Słowie" radom­

skim:
Od zarządu kasy samopomocy 

funkcjonar. i urzędnjjców p.p. okr. 
kieleckiego, imienia Jarosława 
Barwicza, otrzymaliśmy pismo 
następującej treści:

W numerze 281 z dnia 20 gru­
dnia 1923 roku w artykule p. t. 
„O celowość instytucji" umie­
szczono wzmiankę, wziętą z in­
formacji, podanej w „Iskrze" sos­
nowieckiej nr. 283, jakoby: ro­
dziny po zabitych policjantach 
dotychczas żadnej ęapomogl nie 
otrzymały, a nawet na urządze­
nie pogrzebu po zabitym poFcjan 
cie składać się musielifunkcjonar. 
komisariatu".

Wobec powyższego zarząd ka­
sy samopomocy wyjaśnia:

1) że nie prawdą jest jakoby 
rodziny po zabitych dotychczas 
żadnej zapomogi nie otrzymywa­
ły, a prawdą jest, źe wszystkie 
wdowy i sieroty, nie tylko po 
zabitych, ale i po zmarłych fun­
kcjonariuszach policji państwo­
wej, o ile wniosły podanie o za­
pomogi, otrzymały i otrzymują, 
bądź stałą zapomogę miesięczną, 
aż do otrzymania zaooatrzenia ze 
skarbu państwa, bądź też jedno­
razowo, zależnie zresztą od wa­
runków życiowych w jakich ro­
dziny się.te znajdują.

2) nie prawdą jest również, że 
kasa samopomocy nie udziela 
zapomóg na kuszta urządzenia 
pogrzebu, a prawdą jest, że ka­
sa samopomocy niezwłocznie, o 
Ile otrzymała wniosek powiato­
wych delegatów kasy, na koszta 
takie wypłacała i wypłaca odpo­
wiednia zapomógę.

Zgodnie z zatwierdzonym sta­
tutem kasy samopomocy — ce­
lem tejże było i jest przyjście z 
pomocą materialną w wypadkach 
śmierci, choroby i kalectwa.

Członkowie kasy samopomocy 
byli i są stale (każdomiesięcznie) 
dokładnie informowani o działal­
ności zarządu kasy samopomocy 
przez podawanie, im do wiado­
mości wyczerpujących sprawo­
zdań."

Notatka taka była istotnie za­
mieszczoną w „Iskrze". Jedna­
kowoż zarząd kasy samopomocy 
funkcjonariuszy i urzędników po­
licyjnych w Kielcach, notatki tej 
u nas nie prostował. Reagował 
dopiero, gdy notatka nasza zo­
stała powtórzona przez „Słowo" 
radomskie.

Ponieważ zarząd samopomocy 
w końcowym swym wyjaśnieniu 
twierdzi, źe „członkowie kasy 
samopomocy byli i są (kaźdo- 
miesięcznle) dokładnie informo­
wani o działalności zarządu" 
chcielibyśmy i my zapoznać się 
z takim sprawozdaniem zarządu, 
jakoteż znać chociażby jedno 
nazwisko wdowy po zabitym, 
która tę zapomogę otrzymała lub 
otrzymuje.
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Z kina „Zacisze". Od po­
niedziałku 14 stycznia najpięk­
niejszy obraz bież.sezonu „Księż­
niczka Suwar na". Współczesny 
dramat życiowy w 7 aktach Re­
żyseria dr. Johannes Guter. W 
roli główn. Liii Dagower, Xenia 
Deśni, Alfred Abel, Lucy Mann­
heim i Rudolf Klein-Roge. Obraz 
ten był wyświetlany w najwięk­
szym kinie „Filharmonji" w War 
szawie w ciągu 4 tygodni bez 
przerwy. Zarząd prosi szan. pu­
bliczność o obejszenie podobizn 
i fotogr. w poczekalni kina.

Znaczny połów walut zło­
tych i srebrnych. Wczoraj po­
licja sosnowiecka zatrzymała na 
dworcu jakiegoś podejrzanego o-

sobnika, izraelitę. Djwlgał on wa 
lizkę, przyczem widać było, 
walizka jest bardzo ciężka. To 
zwróciło uwagę policji, która pod" 
dała rewizji zawartość walizki i 
okazało się, że izraelita niósł 23 
klgr. monet srebrnych rosyjskich 
i 26o rubli monetami złotemi 
Pieniądze odesłanó do kasy skar 
bowej.

Odczyty prof Skoczylasa 
Dąbrowie. Odczyty prof. Z 
Skoczylasa z Krakowa które w 
swoim czasie nie mogły dojść u ■ 
skutku z powodu straiku kolejo 
wego, odbędę się w Dąbrów 
Górn. w niedzielę dnia 20 stycz 
nia b. r. Bliższe szczegóły przy­
niosą afisze. 164

Echa wyborów burmistrza 
w Czeladzi. Nadesłano nam n 
stępujący wyciąg z uchwały ra­
dy miejskiej miasta Czeladzi. Ra 
da miejska w związku z art. 291 
„Iskry" w sprawie wyboru -bur­
mistrza na posiedzeniu w dniu 
11 stycznia r. b. postanowiła wy­
jaśnić w prasie, że wybór bur ■ 
mistrza został dokonany przez ra­
dę miejską na prawomocne™ po­
siedzeniu według własnego uzna­
nia radnych, a nie wskutek wpły­
wów ubocznych lub agitacji p. 
sędziego Hermana.

Rada mejska darzy pełnym 
zaufaniem p. Hermana,. dziękuię 
niu za dotychczasową współpra 
cę, a zwłaszcza w dziedzinie o 
pieki społecznej i wyraża prze­
konanie, że p. Herman i nada: 
nie uchyli się od współpracy.

Stan rynku pracy w pań­
stwowym urzędzie pośrednictwa 
pracy w Sosnowcu ul. Piłsud­
skiego nr. 16 tel. 34. wakują na­
stępujące posady: 1) jednego ma­
larza i wytrawiacza wzorów r a 
szkle do Piotrkowa, loo robotni 
ków leśnych do Białowieży, 1 
maistra, nadającego się na kie­
rownika technicznego do fabryki 
drutu do Ostrowa, 2 robotników 
żelazo-betonowych do wyrobów 
dachówki cementowej do Białego­
stoku, kilkudziesięciu robotników 
leśnych do Białegostoku, jednego 
stolarza, jednego pomocnika sto­
larskiego i jednego pomocnika 
kołodziejskiego do Grodziska, 2 
kowali do Chęęin, jednego maj­
stra do wyrobu’ narzędzi (werk- 
zeigmeisterj. do Lublina, jednego, 
parobka do Kępna, 3 służące do. 
Kępna, jednego gajowego z po­
śród inwalidów wojennych do 
Siedlec, jedną bonę niemkę w 
miejscu, 2 majstrów specjalistów 
do wyrobu gumy w miejscu.

Państwowy urząd pośrednictwa 
pracy w Sosnowcu zwraca się tą 
drogą z apelem do miejscowych 
zakładów przemysłowych, a celem 
zgłaszania miejsc wolnych dia 
rzemieślników wszelkiej kategorii 
wyrugowanych Niemiec, któ­
rych urząd w liczbie kilkudzie­
sięciu posiada w swej ewidencji.

I walne zebranie górnoślą­
skiego towarzystwa narciarzy 
odbędzie się wtorek, dnia 15-go 
stycznia r. b. o godz. 7 wiecz. 
w’ Katowicach, w szkole przy ul. 
Szafranka (sala wojew. sądu adm.) 
1 piętro z następującym porząd­
kiem obrad: 1) sprawozdanie wy­
działu tymczasowego, 2) uchwa­
lenie statutu, 3) wybory wydziału,
4) wolne głosy i wnioski. Upra­
sza się o niezawodne i punktual­
ne przybycie.

Radiotelefon w kopalniach. 
Możliwość zastosowania radiote­
lefonu przy akcji ratowniczej, 
podczas katastrofy w kopalniach 
stwierdzono w tych dniach w 
Nowym Jorku.

Przy pomocy odbieracza radio­
telefonicznego, który ustawiono 
w szybie budowanego pod rze­
ką Hudson, na głębokości 65 stóp 
pod powierzchnią wody, tunelu 
kolżi podziemnej, robotnicy, pra-- 
cujący w tym tunelu, słyszeli wy­
raźnie koncert radiotelefoniczny, 
dawany w odległym o 450'mik
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Pittsburthu, choć dzieliła 
od atmosfery warstwa wody,

"ta, i płyt stalowych.
Wobec tego jasnem Jest, źe za 
mocą radiotelefonu rozmawiać 

■ ędzie można z górnikami, zam­
kniętymi w zasypanej, naprzyklad, 
kopalni.

Za pobieranie cen nad- 
ai>ernych. wczoraj między in- 

ini sąd okręgowy w Sosnowcu 
lozpatrywał sprawę Fajgli Fisz- 
iówny, wiaśćic-elki sklepu przy 
ul. Modrzę jo wskiej 35. W paź- 
dz.erniku roku ub. w sklepie 
Fiszlówny Stanisława Halutowa 
hcićła kupić sweatćr dla dwu­

nastoletniej dziewczynki Fiszlów- 
na zażądaia za s,wcater 3 i pół 
miliona mk., podczas gdy w in­
nych sklepach cena sweatrów 
ola starszych nie sięgała 3 mil­
ionów mk.

Który piekarz nie jest pod 
sądem? W roku 1922 większa 
część piekarzy sosnowieckich 
edtiocześnie została oddana pod 

sąd za pobieranie cen nadmier­
nych. Sąd pokoju skaza! każdego 
z piekarzy na kilka dni areszt i. 
Piekarze założyli apelację, ■ lecz 
dotąd sprawa nie została ieszcze 
lozstrzygnięta, choć trzykrotnie już 
była na wokandzie. Sytuacja jest 
dość ciekawa. Oto do sprawy po­
trzebny j"est tak zwany biegły, 
czyli znawca zawtfdu piekarskie­
go i znający stosunki miejscowe, 
dotyczące cen chleba. Oczywista 
takim znawcą może być tylko 
piekarz. Lecz cóż się okazuje?
.'to wszyscy piekarze sos łowiec­

cy są pod sądem w różnych 
sprawach i z różnych czasów. 
Sprawa piekarzy sósnowleckich w 
wydziale odwoławczym znajdzie 
się wkrótce na wokandzie po raz 
czwarty, lecz biegłego, jak niema, 
tak niema, bo niemasz między 
naszymi piekarza takiego, któryby 
w najbliższej przyszłości me miał 
zasiąść na ławie oskarżonych.

W sprawie zmiany płac. 
W środę, t. j. jutro, odbędzie się 
wspólna r.arada przedstawicieli 
rady zjazdu i związków górni­
czych, celem omówienia kwestji 
podwyżek płac w przemyśle gór­
niczym, za drugą połowę stycz­
nia r. b.

Przykra sprawa. W ubiegłą 
sobotę miaio się odb“ć w Dą­
browie posiedzenie komitetu po­
mocy dzieciom po of arach kata­
strofy na kop. „Reden".

Z powodu przybycia małej 1- 
lości członków, posiedzenie for­
malnie otwarto, natomiast obecni 
omawiali kwestję dalszego istnie­
nia komitetu, wyrażaiąc obawę, 
iż wobec wręcz wrogiego stano­
wiska i nieuzasadnionych żądań 
pozostałych wdów, mkt nie ze- 
chce podjąć się odpowiedzialnej 
pracy, która w obecnych warun­
kach staje się wprost niemożliwą.

Chodzi o to, iż na wieść o 
strasznej katastrofie, cały kraj 
pośpieszył z wydatnemi ofiarami 
na rodziny pozostałe po zabitych.

Oczywiście akcję tę należało 
skoordynować i zająć się nietyl- 
ko zbieraniem ofiar, lecz co waż­
niejsza. sprawiedliwym podzia­
łem tychże. W tym celu zawią­
zał się w Dąbrowie komitet, któ­
ry po dokladnem zbadaniu sytua- 
cii przyszedł do przeKonania, iż 
azięki doraźnej pomocy rady 
zjazdu i kop. „Reden", byt po­
zostałych wdów, które otrzymają 
jeszcze prawne wynagrodzenie 
z kopalni, jest narazle zabezpie­
czony, natomiast należy zająć się 
losem osieroconej dziatwy,, mo­
gącej jakto już niejednokrotnie 
imało miejsce w podobnych wy­
padkach, pójść na pastwę losu.

Kiedy dowiedziały się o tern 
wdowy, poczęły w ordynarny spo­
sób napastować poszczególnych 
czionków komitetu, oświadczając, 
iż niepotrzebują żadnej opieki i 
domagając się kategorycznie wy- 
uarna im zebranych ofiar.

Dzięm temu, dotychczas już 

dwtićh członków konrtetu zrze- 
klo się mandatów i za przykta- 
dem tym pójdzie prawdopodob­
nie reszta, w podobnych bowiem 
warunkach nikt nie zechce za 
swe dobre chęci i pracę być 
przedmiotem napaści nieobliczal­
nego tłuniu.

O pożyczki dla banków. W 
swoim czasie, rząd, obdarzając 
Chojnie szereg instytucji i przed­
siębiorstw pożyczkami udzielił 
również pomocy tej i bankom, 
które rozmnożywszy się w nie- 
bjwaiy sposób, istnieją I żerują 
dzięki anormalnym stosunkom 
gospodarczo finansowym.

Rząd obecny, wziąwszy się na­
prawdę do sanacji zabagnionych 
stosunków, cofnął większość po­
życzek, natomiast banki korzy­
stają w dalszym ciągu z tego u- 
dogodnienia, robiąc na tem ol­
brzymie interesy.

lak zapewniają fachowcy, w 
razie odmówienia bankom poży­
czek, większość z nich znikłaby 
z powierzchni, gdyż nie posiada­
jąc w'asnej gotówki, utrzymuje 
się I tylko z obiegu weksli, re­
dyskontowanych w kasach pań­
stwowych.

Powódź protokułów. Z po­
wodu ostatnich opadów śnież 
nvch, policia w Zagłębiu sporzą 
dzila kilkaset protokułówna wła­
ścicieli nieruchomości, którzy z 
różnych przyczyn nie byli w sta­
nie u>unąć i wywieźć nagroma­
dzonego przed ich posesjami 
śniegu.

Należy przypuszczać, iż mag. 
naszych miast jakoś inaczei w 
przyszłości sprawę taką załatwią, 
nie można bowiem wvmagać, 
aby właściciel, mający 100 tys. 
mk. rocznego dochodu, piacił mi­
ljony za usuwanie śniegu.

Skazanie sekciarza. V/ swo­
im czasie sąd pokuju w Dąbro­
wie SKazal eksksiedza Huszno na 
30 miljonów mk. kary za urzą­
dzanie nabożeństw i wygłaszanie 
mów przeciwrel gimych.

Przeciwko wyrokowi Huszno 
odwołał się do sądu okręgowego, 
gd/e powołuiąc się na nieznajo­
mość konstytucji i niepodatny 
grunt dla swej działalności w 
Zagłębiu, prosił o uniewinnienie.

Sąd okręgowy wyrok pierwszej 
instancji zatwierdził. Zaznaczyć 
należy, iż Huszno ma jeszcze 
ca.y szereg spraw, zw ązanych ze 
swą działalnością w Zagłębiu.

SPORT ZIMOWY.

Olbrzymie, niebywałe już od- 
dawna śniegi, które ,w ostatnich 
dwuch tygodniach spadły w Bes­
kidzie Zachodnim, pokryły góry 
warstwą puchową 3 — 4 metro­
wej grubości. Widok ośnieżonych 
gór zachwycający, lecz same gó­
ry pełne niebezpieczeństw dla 
narciarza i wycieczkowicza.

W niedzielę, dnia 6 stycznia, 
silna wichura śnieżna spędziła 
z gór, już-około południa, liczne 
gromadki narciarzy, które, w tym 
dniu, wyszły rano na wycieczkę.

Jedynie tylko wyprawa, złożo­
na z 6-ciu członków (w tym 2 
panie), nowozalożonego na Gór­
nym Śląsku polskiego towarzy­
stwa narciarzy, z trudnością to­
rując sobie drogę w.bardzo głę­
bokim, świeżo opadłym śniegu, 
dotarła pod szczyt Klimczoka, — 
lecz z powodu zapadającej nocy, 
zawróciła, zjeżdżając już łatwo 
i szybko, po swoich własnych 
śladach, do Bystrej pod Biel­
skiem.

1 nikt, w tej gromadce polskich 
narciarzy, nie przypuszczał na­
wet, że w pobliskim schronisku 
przebywa już od dwuch dni, u- 
więziona przez śniegi, grupka 
niemieckich narciarzy z Bielska, 
która telefonicznie alarmując po­

sterunek policji państwowej w 
Bystrej, wzywa pomocy. Zmęcze­
nie 1 brak żywności, nie pozwo­
liły narciarzom, zamkniętym w 
schronisku, na wyczerpujące i nad- 
zwyczai uciążliwe przebijanie się 
przez bardzo głębokie pokłady 
świeżego śniegu (w którym, po­
mimo nart, zapadali powyżej ko­
lan) i w ten sposób, znaleźli się 
w bardzo przykrym położeniu, 
z którego mógł ich wvbawić je 
dynie telefon, znajduiący się, na 
szczęście, w schron sku. Pos‘"ru- 
nek policji państwowej w Bystrej, 
zawiadomił o tem sekcję narciar­
ską towarzystwa „Beskid* v. Riel- 
sku, której zarząd natvchm’ast 
wy sial w góry zorganizowaną wy­
prawę, złożoną z wprawnych nar­
ciarzy, obficie zaopatrzonych w 
żywność, celem uwolnienia nie­
fortunnych wycieczkowiczów 7 fa­
talnego położenia.

Zaarzenie to, jest dowodem, źe 
nawet niewinne nasze góry Be­
skidu Zachodniego, mogą w pew­
nych warunkach zimy, przedsta­
wiać groźne niebezpieczeństwo 
dla nieostrożnych i niedoświad­
czonych narciarzy.

Dlatego też, każda większa nar­
ciarska wycieczka szczytowa, po- 
w nna być, zarówno co do skła- 

j uczestników, jak wyekwipo- 
wania i zaopatrzenia w żywność, 
z całą ostrożnością ułożona i do­
kładnie przemyślana.

Tak więc, pierwsza polska wy­
cieczka w góry, członków nowo- 
założonego towarzystwa narc arzy 
na G. Śląsku, wypadia pomyśl­
nie.

Brz.

Z teatru.
Dziś zaimująca sztuka Andre- 

jewa „ Fen. którego biją po twa­
rzy". Sztuka , ta po dzisiejszym 
wieczorze ustąpi miejsca nowej 
premjerze, którą daną będzie już 
w nadchodzący czwartek.

Środa — Dąbrowa. Afisz za­
powiada sztukę Andrtjewa „Ten 
którego biją po twarzy" grana z 
olbrzymiem powodzeniem na 
wszystkich *europe skich scenach.

„Dobrze skrojony frak" u- 
kaze się jaxo przedstawienie 
premierowe w nadchodzący cz war 
tek. Świetna farsa o podkładzie 
satyrycznym na tle stosunków 
mimsterialno poselskichtrzyma wi­
dza w stałem zac ekawiemu wy- 
wywoiuącco' chwila wyoucny 
homerycznego śmiechu Farsą tą 
reżyseruje dyr. Czarnecki. Udział 
przyjmuią wszyscy artyści naszej 
sceny. Nowa wystawa pędzla ar 
tysty — malarza dekoratora 
Jana Szymczyka dopełni całości.

„Fan Damazy" BUzińskiego. 
reżyserowany przez Krakc - Za­
wadzkiego ukaże się w przysz ym 
tygodniu.

dr. H. Brodziński
b. lekarz szpitala chorób 
wenerycznych r skórnych

Choroby weneryczne, skór­
ne i włosów.

Przy]muje od 10—2 i 6—8. 
Panie 5—6. 55-5

SOSNOWIEC, Kowalska 2 m. / jzp.}

SCHRONISKA DLA SIEROT 
w KOZIEGŁOWACH 

uruchomiając własną szwal­
nię, na którą Zakład nie po­
siada żadnych funduszów, 
zwraca się do znanej z o- 
fiarności P. T. publiczności 
Zagłębia, -Z prośbą o zao­

fiarowania dla schroniska 
2 do 3 używanych maszyn 

u?-! uo szycia.

Ofiary.
— Wzamian powinszowafi no­

worocznych złożyli w dalszym cią­
gu bezpośrednio do kasy Chrze- 
ścjańskiego Towarzystwa Dobro­
czynności w Sosnowcu do dnia 
11 b. m. wtącznł?: z listy ofiar 
p. Fr. Kiepury 21 mil. 850 tys., 
A. Delchsąt |5 m||.( z listy ofiar 
p. Kard’ Danohlin 12 mil., So. 
akc. nrz®m w»6k. „H. Di°tel 10 
mil., z listy ohar B ura technicz. 
„M?f<*or" 0 mi<., Liklemik Artur 
z żoną 5 r»ł|„ z listy ofiar Sta- 
nisławo'’’stw» Żurawskich 4 mil. 
932 tys.. Tep'cht Marecki, dr. 
Ignacy Mojkowski, Stan. Monsior 
po 3 mil., z listy ofiar p. A Go- 
stonisk!ej 3 ml!., z listy ofiar o. 
lózefa Wasilewskiego 1 mil. 600 
tys.. A Rng-lewićzowa, Ińź lulian 
Puterman, dr. lakóh Puterman, 
dyr. St. Gadomski po 1 milionie, 
„Kilim Sosnowiecki" z Tc^arz. 
handl-przem. Inż Chrzanowski" 
po 500 tys. Nadto wpłacono ty­
tułem zwyczajnych ofiar. Praco­
wnicy T-wa Sosnowieckich fa­
bryk ruz i żelaza 40 mil., sekcja 
rozrywkowa przy kasynie wzmian­
kowanego T-wa 10 mil., dyr. Lo- 
nis I milion.

Zawiadowca stacji W. Kamiń­
ski składa na przytułek w Gra­
nicy jeden miljon mk.. pozosta­
wionych przeć niewiadomego in­
teresanta, zamawiającego wag ny.

Z urządzonej w dniu 31 grud- 
dnia 1923 r. zabawy „Sylwestro­
wej" w kino „Urania" w Kazi­
mierzu, właściciel W. Rudziński 
sKłada na przytułek sierot w Gra­
nicy 30 milionów mk.

W. C. składa na dzieci w Gra­
nicy 250.000 mk., na żołnierza 
25o.ooo mk., na wdowy po po­
ległych policjantach 25oooo mk.

Zamiast kwiatów na trumnę ś. 
p. Wiesia Sladkowskiego składa­
ją 5 miljonów Jaś i Staś Dmow­
scy na przytuies dla niemowląt 
w Sosnowcu.

Z kraju.
Zjazd śpiewacki. W dniu 

3, 4 I 5 ma,a b. r. odbędzie się 
w Poznaniu II zjazd wszechpol­
ski stowarzyszeń śpiewaczych.

Ziazd odbędzie się pod h’< 
słem „Pieśni ludowej".

Należy zatem spodziewać się,cl 
w zjeździć wezmą udział druży-

taj cfflil minii i Ijlmi
od 14 do 20 slygz ia,

Od poniedziałku 14 do 20 b. 
m. dla wyrobów tutumowych o- 
bowiązue kurs waloryzacyjny 
1,910,000 mk. polsk.ch za 1 fr. 
złotv. W przeliczeniu na marki 
polskie wynosi to dla wyrobów 
fabryk rządowych:

TytuniezalOO gr. :K’-r—9mil. 550 
ytsr., Ksanti—8 mil. 595 tys., naj­
przedniejszy sułtański —7 mi i. 640 
tys., Macedoński—6 mil. 685 tys. 
Za paczki po 25 gr: najprzed­
niejszy turecki—1 mil. 432 tys. 
500 mk., prześni turecki —1 mil. 
136 tys, średni turecki—916 800, 
Kresowy—687600, machorka — 
343.800.

Tytunie fabryk prywatnych:
Tytunie krajane za 100 gr.: 

luksusowy —7 mil. 640 tys., naj­
przedniejszy — 6 mil. 685 tys., 
przedni — 5 mil. 348 tys., śred­
ni A — 3 mil. 820 tys., średni 
B fajkowy — 1 milj. 910 tys, 
średni C fajkowy — 1 miL 337 
tys. mk.

KDPIJEIE SWiJ

KINO „SFINKS".
Od poniedziałku 13-go stycznia!

Niebywała sensacja!, 

„lilii śiH“ 
Dramat cyrkowy w 7-miu częściach

W roli głównej słynny , ,

lIMni I urocza lilii de Mli.
WE ""

Kinu „Zagłoba".
Dziś i dni następne dawno 

oczekiwany!!!

Wstrząualący dramat w 6-clu aktach: 
wedlud słynnego romansu 

KAROLA DICKENSA.
Nad program — CHAPLIN- 

ny wiejskie, co wpłynie na liczbę 
zgłoszeń

Zgłoszenia i zapylania należy 
kierować do „Wielkopolskiego 
związku", Poznań, Pótwiejska 35.'

Oryginalna scena na ulicy 
W pobliżu ministerjum rolnictwa 
w Warszawie publ.czność prze-, 
chodząca została zaalarmowana 
rozpaczliwemi nawoływań ami ja-i 
kiejś kobiety. Na miejscu zjawił, 
się policiant i stwierdził, źe jakiś 
mężczyzna zadaje młodej kobie­
cie rany, bijąc ją kijem po 
plecach

Atakującego oraz jego ofiarę 
odstawiono do komisarjatu i tam 
stwierdzono, że napastnitfiem był 
Mikołaj Jarmuiowicz, b. pułkow­
nik armji rosyjskiej i ostatnio u- 
rzędnik ministerjum spraw woj­
skowych.

Kobietą zaś owa 26-Ietnia Le- 
okadja Wolfówna. z zawodu na­
uczycielka. Woifówna oświad­
czyła, że Jarmuiowicz poznał ją 
jeszcze przed dwoma laty, kiedy 
starał się o jej rękę, a ponieważ 
był starszy od niej o 22 lata, 
więc odmówiła mu.

Ostatnio Jarmuiowicz, spotka- 
wszy Wolfównę, zacząi ją nie­
litościwie bić.

Tvtuń do źuclaza 100gr. Imil. 
910 tys.

Tabaka do zużywania za 100 
gr.: przednia 764 tys., średnia— 
453400.

Papierosy za 1 sztukę: Sfinks 
—152,800 Dames—133,700, Ka­
lif—114600, Egipskie — 85 950, 
Klub Medjum,—65,850, Sejmów, 
Damskie, Prezydent-66 850, Po­
goń, Sport, Warszawskie—57,300, 
Farys—38200, Wisa — 34380, 
Wanda, Yankes—28.650, Cow­
boy — 2865), Luksusowy A bez 
ustn. — 114 600, z ustnikiem — 
95 500, LuKsusowy B bez ustn. 
—85 950, z ustnikiem — 76,400, 
najprzedniejszy A —66,850, naj- 
przednieiszy B—57,300, przedai 
A —47 750. Przedni B 38,200, 
średni A — 30,560.

Machorka za 100 gramów 1 
mil. 432 tys. 500.

"tytunie do fajki za 25 gr. 
przedni jakowy — 458,400 zwy­
czajny fajkowy—324.7U0.


